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Uroczystości 310 rocznicy śmierci hetmana Zółkiew- 


skiego. 


Składnica „Surmy“ w mieszkaniu stola- 


rza. - Krwawy napad na ul. Domsa. - Wyniki sportowe. 


Wykwintne pokoje do śniadań i restaurację poleca F-a „ZŁZakopane” Akademicka 24 


Min. Kwiatkowski w Zagłekiu Dąbr. 


UDSŁONIĘCIE POMNIKA KAZIMIERZA 
PULASKIEGO. 

Utica, 26. października. (PAT) Odbyła 
się tu. uroczystość odsłonięcia pomnika 
Kazimierza Pułaskiego, zbudowanego 
drogą składek publicznych. Akt odsłonię- 
fia poprzedziła wielka manifestacja u- 
liczna, w której wzięło udział kilka ty- 
sięcy osób. 

———— 
PUŚWIĘCENIE DOMU. SPÓŁDZIELCZE- 
GO W BDELEJOWIE. 

Stanisławów, 26. października. (PAT) 
Dnia 26. bm. odbyło się w Delejowie, 
pow. Stanisławów, roczyste poświęcenie 
części Domu Spółdzielczego, który pomie- 
ści sklep. składnicę Kółek Rolniczych, 
mleczarnię oraz łaźnię dla dziatwy szkol- 
nej. Ponadto położono kamień węgielny 
pod nieukończoną część gmachu, w któ- 
rym znajdzie pomieszczenie szereg orga- 


nizacyj miejskich, sala teatralna i elek-. 


trownia. W uroczystości tej wzięli udział 
wojewoda Jagodziński, prezes Chamiec, 
starosta Janocki, pułk. Paratyński i wie- 
lu innych. 

—=—n—[J— 
KODYFIKACJA PRAW KOŚCIOŁA GR.- 
KATOLICKIEGO. 

Citta del Vaticano, 26. października. 
PAT) Kardynał Gaspari pracuje obec- 
nie nad skodyfikowaniem praw i kano- 
nów kościoła grecko-katolickiego. W tym 
zakresie kardynał przeprowadził cały sze 
reg rozmów z prymasem węgierskim kar- 
dynałem Seredym. 


Kawiarnia „LOUWRE” u. 


KONFEROWAŁ NA TEMAT 


Sosnowice, 26 października. (PAT). 
Na zaproszenie przemysłowców przy 
był dziś do Zagłębia Dąbrowskiego 
minister przemysłu i handlu inż. 
Kwiatkowski, w towarzystwie dyrek- 
tora departamentu  górniczo-hutni- 
czego inż. Cybulskiego i szefa sekre- 
tarjatu ministra Pecha, celem zaznajo 
mienia się ze stanem i potrzebami iu- 
tejszego życia gospodarczego. Przed 
południem p. Minister wziął udział w 
uroczystości 30-liecia istnienia Towa- 
rżystwa górniczo-przemysłowego „Sa- 
turn“ i poświęcenia nowej cemen- 
towni, którą następnie zwiedził w o- 
toczeniu przedstawicieli świata prze- 
mysłowego oraz wojewody kieleckie- 
go p. Paekorkowskiego. Z okazji tej 


Skazanie za szpiegostwo 


POLITYKI WĘGLOWEJ. 


uroczystości pan Minister udekorował 
przedstawicieli przedsiębiorstwa Ka- 
rola Szetblera i dyr. Idemanna złoty- 
mi krzyżami zasługi. Pan Minister po 
śniadaniu, wydanem na jego cześć, 
udał się do lokalu Izby przemysłowo- 
handlowej w Sosnowcu, gdzie na jego 
powitanie zgromadzili się radcowie 
Izby z prezesem Gadomskim na czele, 
Następnie p. Minister przyjmował de- 
legacje towarzystw przemysłowo-han 
dlowych z Zagłębia Dąbrowskiego, 
oraz z Częstochowy. Wieczorem Pan 
Minister odbył konferencję z przemy- 
słowcami węglowymi w sprawach 
aktualnych dotyczących polityki we- 
glowej. 


NA 11 LAT CIĘŻKIE GO WIĘZIENIA. 


Grudziądz 26. październ. (PAT). 
Dnia 24. bm. przed tutejszym sądem 
okręgowym odbyła się rozprawa prze 
ciwko Brunonowi Fude, oskarżonemu 
o uprawianie szpiegostwa na rzecz 
jednego z państw ościennych. Po cało 


Lwów 
3. Maja 


dziennej rozprawie przy drzwiach za- 
mkniętych, o godz 23.80 zapadł wy- 
rok, mocą którego oskarżony Fude 
skazany został na li lat ciężkiego wie 
zienia, 10 lat utraty praw obywa- 
te!lskich, oraz na grzywnę w sumie 


p nnn nm e e 


Z dniem dzisiejszym zupełna zmiana programu kabaretowego. 


50.000 zł. ponadto na poniesienie ko- 
szłów sądowych. Przewód sądowy cał 
kowieie potwierdził, że oskarżony 
Fude był agentem jednego z. państw 
ościennych, dla którego zbierał i zdra 


dzał mu tajemnice dotyczące *sik 
zbrojnych państwa, 
m M 
MIN. KUHN I PRYSTOR W PO- 
ZNANIU, 
Poznań, 26. października. (PAT) 


W sobotę wieczorem przybył do Po- 
znania z Gdyni minister komunikacji 
inż. Kiihn, dziś zaś rano minister pra 
cy i opieki społecznej Prystor. Mini: 
strowie udali się wraz z otoczeniem 
na ul. Szamarzewskiego, gdzie zwie- 
dzili dwa wielkie gmachy szkoły dle 
robotników, 

— 
UNIEWAŻNIENIE LISTY CENTROÓLEWU 
I KOMUNISTYCZNEJ W GRODNIE. 

Grodno, 26. października. (PAT) Okrę 
gowa Komisjai wyborcza w Grodnie Nr. 
6. umieważniła następujące listy wybor- 
cze kandydatów do Sejmu: Listę związku 
obrony prawa i wolności ludu, listę Jed- 
ności chłopskiej i lokalną listę powiatu 
suwalskiego. . 

—— 
ŚNIEG W OKOLICACH WIEDNIA. 

Wiedeń, 26, października. (PAT), 
W okolicach Wiednia spadł dziś oh. 
fity śnieg. 


———— 


Na czele FRITZZO i MERRY 


światowej sławy duet taneczny i APOLLO, znakomity tancerz na łyżwach. 
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Wielkiego Hetmana 


Lwów, 27. pażdziernika 

(p) Powstała wśród nauczycielstwa 
lwowskiego inicjatywa uczczenia 340 
rocznicy bohaterskiej śmierci hetmana 
Żółkiewskiego, jednej z najwznioślej- 
szych,  najszłachetniejszych postaci 
naszej historji, znalazła wczoraj pięk- 
ną realizację w uroczystej Akademji 
w Teatrze Wielkim, połączonej z od- 
słonięciem popiersia bohatera z pod 
Cecory. W Akademji uczestniczyli re- 
prezentanci władz i szkolnictwa, m. i. 
im. Wojew. r. Reiss, kurator Pytlakow 
ski wraz z licznymi reprezentantami 
Kuratorjum i nauczyciestwa, prez. 
Dembowski, pułk. Baczyński im. Zw. 
Obrońców Lwowa, pałk. Hoszowski 
im. Zw. Of. Rez., r. Weber i wiele in. 
Nadto przybyła delegacja Rady miej- 
skiej i delegacja szkolna z Żółkwi, a 
liczne zastępy młodzieży szkolnej mę- 
skiej i żeńskiej przyczyniły się do 
szczelnego wypełnienia widowni. 

Program Akademii wykonany nie- 
mal wyłącznie przez uczniów i ucze- 
nice, zarówno pod względem układu, 
jak i wykonanią stał na prawdziwie 
artystycznym poziomie. — Rozpoczął 
program chór państw. Seminarjum 
naucz. odśpiewaniem „Gande Mater“ 
pod batutą prof. Adamczaka, poczem 
nader pięknie ujęte przemówienie wy- 
głosiła pierwsza inicjatorka obchadu, 
dyr. szkoły im. St. Żółkiewskiego p. 
Tinicka. Prelegentka, kreśląc sylwetkę 
Wielkiego Hetmana uwypukliła trzy 
momenty: zwycięstwo pod  Klusz$ę- 
nem, działalność Żółkiewskiego jako 
kasztelana, oraz klęskę pod  Gecorą 
1 jej przyczyny. 


Po odśpiewaniu przez chór Sem. 
aaucz. przy towarz. ork. 40. p. p- 
pieśni „Bogarodzica“ w instrument. 


prof. Góreckiego, nastąpił akt uroczy- 
sty odsłonięcia artystycznie wykona- 
nago popiersia Hetmana Żółkiewskie- 
go dłuta znanej rzeźbiarki Luny Drex- 
lerówny. Aktowi temu towarzyszyła 
apoteoza poetycka „Woda Dniestro- 
wa“, poemat prof. Brończyka, w in- 


terpretacji zbiorowej uczenic szkoły 
im. St. Żółkiewskiego. 
Na zakończenie uczniowie gimn. 


im. Żółkiewskiego, Kochanowskiego, 
Batorego i Szajnochy odegrali H akt 
iramatn Brończyka „Hetman  Żół- 


WĘGIEL NIEMIECKI POTANIEJE 
0 6 PROC. 

Bytom, 26. października. (PAT). 
Przemysłowcy węglowi niemieckiego 
Górnego Śląska zakomunikowali Mi- 
nisterstwu przemysłu że są zasadni- 
czo gotowi obniżyć cenę węgła o 6%. 
Przy tej sposobności wyrazili życze- 
nie, ażeby im umożliwiono wprowa- 
dzić tę zniżkę jeszcze przed końcem 
grudnia br. 

D za) 
POŚWIECENIE GMACHU BANKU 
GOSP. KRAJ. W GDYNI. 

Gdynia, 26. października. (PAT). 
Dziś po nabożeństwie w miejscowym 
kościele, odbyło się uroczyste paświe 
tenie nowowybudowanego gmachu 
Banku Gospodarstwa Krajowego w 
Gdyni z udziałem prezesa Banku gen 


Góreckiego, oraz  przedstawicie!, 
władz cywilnych i wajskowych. 
—0—— 


„GAZETA PORANNA” z dnia 


310 rocznice bohałerskiej śmierci 


Uroczysta Akademja I odsto- 
nięcie popiersia hetmana 
e zółkiewskiego. 


kiewski . Postać hetmanowej odtwo- 
rzyła ze szlachetnym patosem p. Bie- 
lecka. Za nader słaranną reżyserję i 
postawienie przedstawienia na arty- 
stycznym poziomie należy się pełne 
uznanie art. dram. p. Bieteckiemu. 


| 


co ETET T ETATER 
Wa paździe! 


«ina 1930! 


Popiersie Hetmana Żółkiewskiego 
zostanie umieszczone w szkole jego 
imienia. Dodać należy, że jest to 


pierwszy artystycznie wykonany pam- 
nik bohatera z pod Cecory. 


— || 


Przepiękne arcydzieło 100% 
i w naturalnych kolorach. - Zniżki ważne. 


Ceny na pierwszy 
program  zniżone. 


EEEE: Aa Esa. 
dźwiękowe 


APOLLO 


Hold Chrystusowi Królowi 


UROCZYSTE ZEBRANIE W SALI SOKOŁA I. 


re 


Lwów, 27. 
"(ip) Żywa akcja społeczna organi- 
zacyj katolickich znalazła w dniu 
wczoriszym wyraz w uroczystym Ze- 
braniu, urządzonem o godz. 5 popoł. 
w wypełnionej aż po brzegi Sali So- 
koła II dla uczczenia święta Chrystu- 
sa Króla. 

Program rozpoczął chór Tow. M. 
M. Syrena, który pod. kierownictwem 
dyr. Martyniaka odśpiewał Krenzera 
„Święć ludu Pański dzień”, poczem 
nastąpily przemówienia o znaczeniu 
święta Chrystusa Króla, ustanowione- 
go przed kilku laty przeż Papieża Piu- 
są XI, w podmiosłych słowach mówił 


pazdziernika. 


skiem wychowaniu młodzieży” na 
podstawie Encykliki Ojca św. szereg 
głębokich uwag wygłosił prof. M. A. 
Paszkudzki, Następnie delegatika Kat. 
Związku Polek przedstawiła potrzebę 
organizacji kobiet katolickich i dzia- 
łalność Związku. Członek akadem. 
Stow. „Odrodzenie“ akad. Jnijinsz 
Wiśniewski w pełnem młodocianego 
zapału przemówieniu wykazywał po- 
trzebę akcji katolickiej w życiu spo- 
łecznem. 

Na zakończenie przemówił im. Kat. 
Związków p. Gajewski. Zebranie za- 
kończyło się manifestacją hołdu dla 
Ojca św. i odśpiewaniem „Bože coś 


ks. Stan. Mirek T. J. „O chrześcijań- | Polskę", 


Konsekracjaks.biskupa Adamskiego 


W KATEDRZE POZNAŃSKIEJ. 


Poznań, 26. października. (PAT). 
Dziś w południe odbyła się w ka- 
tedrze poznańskiej uroczysta kon- 
sekracja ks, infułata Stanisława A- 
damskiego na biskupa. Rano nominat 
udał się w otoczeniu księży biskupów 
Laubitza z Gniezna i Dymka z Po- 
znanią, oraz J. E. ks, Prymasa do ka- 
tedry, gdzie odbył się akt konsekra- 
cji, dokonany przez ks. Prymasa Hlon- 


da, w asyście księży biskupów Lau- 
bitza i Dymka. Po konsekracji i su- 
mie, w czasie której odczytano bullę 
papieską z nominacją ks. Adamskie- 
go, nowy biskup udzielił błogosiawień 
stwa. Na uroczystości obecni byli wo- 
jewoda poznański, przedstawiciele 
miasta, społeczeństwa, delegacja ka- 
pituły i duchowieństwa śląskiego i rze 
szą wiernych. 


Po katastrofie w Maybach 


DOTYCHCZAS WYDOBYTO 82 TRUPÓW. 
Berlin, 26. października. (PAT) Według doniesień z Inspektoratu gór- 
niczego z Saarbricken, do galz. 17 wydobyto ogółem 82 trupy ofiar ka- 
tastroły górniczej w kopalni Maybach w Zagłębin Saary. Pozatem znaśluje 


się jeszcze w miejscu, 


dopodobnie również ponieśii śmierć. Z pośród 20 górników, 


gdzie płoną pay, siedmiu górników, którzy praw. 


na których 


ślady nie można było natrafić do dziś rana, trzech zdołało się wyrato- 


wać, przedostawszy się do sasiedniego szybu. 
panujący w szłolni žar, zniemożliwiający zbliżenie 


niezwykle 


miejsc, objętych jeszcze przez ogień. 


25-letie walki o szkołę po 


Akcję ratunkową utrudnia 


się do 


: 


iska. 


IMPONUJĄCY ZJAZD W STOLICY. 


Warszawa, 26. października. (PAT) 
Drugi dzień uroczystości związanych 
z chchodem 25-lecia walki o szkołę 
polską, rozpoczął się wielkiem zgro- 
maądzeniem kilkudziesięciu  lysięcy 
młodzieży szkolnej pod pomnikiem 
Mickiewicza, u stóp którego o godz. 
11.30 ` nastąpiło uroczyste złożenie 
wieńców przez kilkadziesiąt dclegacyj 


młodzieży szkolnej. Po oddaniu w ten 
sposób hołdu wieszczowi narodu, po- 
chody rozwiązano. Część uczestników 
udała się na akademię do kina ;,Go- 
łozseum . Po odegraniu hymnu naro- 
dowego przez orkiestrę 36. p. p., zagaił 
akademię p. Antoni Sójkowski, poczem 
zabrał głos wiceminister Błefan Sta- 
izyński, wygłaszając odczyt pod tyt.. 
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NO. 
„Strajk szkolny młodzieży w r. 1905 — 
szkołą czynu polskiego“. 

W godzinach popołudniowych sta- 
raniem komiletu obchodu przeciągnął 
ulicami miasta barwny korowód sa- 
mochodów, na których wyglaszano 
przemówienia okolicznościowe. Po- 
nadto urządzono doraźną zbiórkę na 
rzecz Szkolnictwa polskiego. 

U godz. 15 odbyla się w Filharmonji 
warszawskiej uroczysta akademja, w 0- 
becności przedstawicieli władz, reprezen- 
tantów świata naukowego, literackiego 
i artystycznego, przedstawicieli nauczy- 
cielstwa szkół średnich oraz licznie zgro- 
madzonej publiczności. © godz. 17 rozpo- 
częły się w gmachu Politechniki w dal- 
szym ciągu obrady zjazdu. Obradom prze- 
wodniczył min. W. R. i 0. P. Czerwiński. 
Referat wygłosił prezes Prokuratury ge- 
neralnej p. Bukowiecki. Referat miał ty- 
tuł „Wartości ideowo-wychowawcze w 
walce o szkołę polską“. Następnie po 
przyjęciu zgłoszonych wniosków odczyta- 
no depesze. nadesłane przez księży bisku 
pów Bandurskiego i Nowowiejskiego, 
min. spr. wewnętrznych Składkowskiego, 
oraz depeszę nadesłaną przez Związek 
Połaków w Niemczech i Związek Pola- 
ków na Łotwie. Obrady plenarne zam- 
knał krótkiem przemówieniem minister 
W. R. i O. P. O godz. 20 odbyło się 
w Teatrze Narodowym uroczyste przed- 
stawienie sztuki Hertza pt. „Młody las“. 

0 
INAUGURACJA NA UNIWERSYTECIE 
W WARSZAWIE. 

Warszawa, 26. października. (PAT) 
Dziś w południe w auli Uniwersytetu 
warszawskiego odbyło się uroczyste o- 
twarcie roku akademickiego 1936/31. Na 
uroczystość otwarcia przybył senat i pro- 
fesorowie Uniwersytetu warszawskiego 
z rektorem Mieczysławem Michałowskim 
i prorektorem drem Czyżewskim na cze- 
le. Następnie ks. kardynał Kakowski, 
prezydent miasta Słomiński, zastępca ko- 
misarza rządu Olpiński, liczni przedsta- 
wiciele świata naukowego i kulturalnego 
stolicy, reprezentanci prasy oraz mlo- 
dzież akademicka. 

A zz 
OTWARCIE MUŻEUM KRASIŃSKICH 
W WARSZAWIE. 

Warszawa, 26 października. (PAT) W 
programie V. Zjazdu Historyków Pol- 
skich w Warszawie wyznaczono na dzień 
9. grudnia uroczyste otwarcie nowego 
gmachu Bibljoteki i Muzeum przy uł. 0- 
kólnik 1. 9. Budowa tego gmachu, wznie 
gionego staraniem i kosztem ordynat: 
Edwarda hr. Krasińskiego, rozpoczęta 
w r. 1912 i przerwana z powodu wypad- 
ków wojennych i ciężkiego położenia eko 
nomicznego kraju, została ukończona do- 
piero w ostatnich latach, co umożliwiło 
urządzenie Muzeum oraz uruchomienie 
pracowni naukowej, dostosowanej do 
współczesnych wymagań techniki bibljo. 
tecznej. Zbiory muzealne, składające się 
z bogałej zbrojowni, galerji obrazów i ze 
skarbca, pozostają własnośccią ordynacji 
domu hr. Krasińskich. Po uroczystem o- 
twarciu zbiory te będa już na stałe udo- 
stępnione publiczności; bibjoteka i archi- 
wum są dostępne dla badaczów nauko- 
wych od r. 1860. 

PEN EM 
ZASTOSOWANIE KAR DLA OCHRO- 
NY SWOBODY WYBORÓW. 

Katowice, 26. pażdziernika. (PAT) 
Pod zarzutem fałszowania i podstęp- 
nego wyłudzania podpisów kandyda- 
tów do Sejmu Rzpliiej na listę Jedność 
robotniczo-chłopska, aresztowani zo- 
stali Emil Brudys, Józef Ciecielski I 
Józef Polanin. Wszystkich oddano do 
dyspozycji władz sądowych za naru- 
szenie rozporządzenia Prezydenta Rze 
czypospolitej o karach dla ochrony 
swobody wyborów. 
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Wiec w kinie „Palace 
Lwów, 27. października. 

Wczoraj o godz. 12-telj w pol. od- 
było się zebranie w sali kina „Pala- 
e“, którą publiczność wszystkich sta- 
nów wypełniła po brzegi, Wiec zagaił 
delegat klubu BBWR., poczem wy- 
brano prezydjum wiecu, w skład któ- 
rego weszli: Fabjan Oskar, radca han 
dlowy jako przewodniczący, jako a- 
sesorowie inż. Dziekoński Stanisław, 
Krechowiecki Wojciech, inż. Voel- 
peł Eugenjusz, radca Gelbard Adolf, 
naczelnik Kanorowski, Kołodziejski 
Zygmunt i mag. Gajek Józef imie- 
niem młodzieży akademickiej. Prze- 
mawiali: Senator dr. Marjan Sobo- 
lewski z Warszawy, po nim Eksner 
Dominik i r. Gelbard. Po przemówie 
niach przedłożono zebranym rezolu- 
cję, która została przyjeta przez akla- 
macje. Na zakończenie odśpiewano 
Pierwszą Brygadę. f 


W kimie: 
„tGhimera” 


Również o godz. i2-tej w poł. wy- 
bercy z różnych sfer spoleczeństwa 
lwowskiego zapełnili po brzegi salę 
kina „Chimera“, celem zorjentowa- 
nia się w sytuacji wyborczej. Byli 
tam zwelenniecy SBWR., oraz Ch. D. 
Przewodniczył p. Rezumiiowski, ku- 


piec, radca Izby handlowej. W pre- 
zydjum zasiedli p. Więcek, majster 
ślusarski, oraz p. Kawecki, Przema- 


wiali b. senatorowie prof. dr. Thul- 
lie i Lempke. Po przemówieniach 
zgłosił p. Kucharski rezolucję, po- 
pierającą listę nr. 1, oraz domagającą 
się od wyborców  manifestacyjnej 
jawności przy głosowaniu. * Rezolucje 
zostały jednogłośnie uchwalone. 


Olbrzymi wiec 
w „Jad Gharuzim* 


O tej samej porze odbył się w sali 
„Jad*Charuzim* olbrzymi wiec, na 
który przybyły liczne rzesze społe- 
czeństwa żydowskiego ze wszystkich 
sfer. 

Na przewodniczącego powołano Ja 
kóba Munda. W prezydjum zasiedli 
pp. Seinfeld, Schlechter, Katz Józef, 
Flieger Salomon.  Przemawiał naj- 
pierw kandydat poselski z listy nr. 1 
p. Jaeger Ignacy, po nim p. Haber w 
języku hebrajskim. 

Wiceprezydent Chajes w swojem 
przemówieniu dał wyraz radości, że 
po długiej przerwie wojennej mie- 
szczaństwo bez różnicy wyznania zno 
wu głosować bedzie na wspólną ii- 
stę, podobnie jak to było zwyczajem 
przez pół wieku w tej dzielnicy Pol- 


Okulista-operator 
Radca 


Dr. Teodor Bałłaban 
przeniósł ordynację na 
ul. Akademicką I. 7. 


(Nowy Gmach Sprechera' 
8533 


„GAZETA PORANNA" z dnia 28. października 1930. 


Z RUCHU WYBORCZEGO. 


ski. 

Następnie p. Kónigsberger prze- 
mawiał im. żyd. młodzieży akademi- 
ckiej. Po przemówieniach odczytano 
rezolucję popierająca listę nr. 1, oraz 


wzniesiono okrzyk na cześć Prezyden- 
ta Rzeczypospolitej. Mowę p. Jaegera 
nagrodzono obficie oklaskami. Na- 
strój zebrania poważny, żadnego za- 


kłócenia spokoju nie było. Na sali 
było 1000 do 1200 osób, nadto cat 


klatka schodowa i ulica zapełniły się 
licznym tłumem. 


Zebranie przedwykorcze kobiet 


O godz. 6-tej wieczorem odbyło się | referat o polityce wewnętrznej 


imponujące zebranie przedwyborcze 
Wojew. Komitetu wybor. organizacyj 
kobiecych. Do prezydjum powołano 
pp. Zgórską, Ghelińską i Grabowską, 
sekr Bednarska i Klucznikowa. Wiec 
zagaiła b. posł. M. Jaworska, poczem 


TZĄ- 
dów pomajowych wygłosiła M. Śroń- 
ska. Dr. Chelińska mówiła o roli ko- 
biet w zażegnaniu kryzysu gospodar- 
czego, zaś prof, M. Jaworska o trudno- 
ściach zewnętrznych i wewnętrznych 
Polski, które wymagają silnego ustroju 


Kino dźwiękowe „RAJ“ wyświetla na ogólne żądanie w dalszym 


Parada miłości z Mauricem Chevalier 


Na pierwszy program ceny zniżoae. 


ciągu koen 
retkę p. t 


SKŁAD 


NICA „SURMY” 


w mieszkaniu stolarza. 


Lwów, 27. października. 

(—) Jak się dowiadujemy, wczoraj 
policja lwowska w czasie poszukiwań 
za pieniądzmi skradzionemi przez słu- 
żcą 17-letnią Zofię Białas w kwocie 
3.000 zł. na szkodę chlebodawcy Ber- | 
ka Putrzera, wpadła na składnicą nie- 
legalnego organu UOW „Szrmę” oraz 
odezw i ulotek UOW, znajdującej się 
w mieszkaniu stolarza niejakiego Gzn- 
daka. Mianowicie policja nie znalazł- 
szy skradzionej sumy u p. a 


rozpoczęła poszukiwania za pieniądz- 
mi m jej kochanków i w czasie rewizji 
u Czudaka nadspodziewanie znalazla 
materjały, które ją w wysokim 
| stopniu zafrapowały. Wśród egzempla- 
rzy „Surmy' znajdowały się ostatnie 
numera łego pisma. Czudaka, który 
dotąd był zupełnie nieznany policji 
politycznej aresztowano, a dalsze do- 
chodzenia  niewąmliwie doprowadzą 
do cickawych jeszcze rezultatów 


Ujęcie szajki aiki złodziejskiej 


KTÓRA SYS 


Lwów, 27. października. 
(—) Od przesziu dwóch tygodni aoia- 
rywano systematycznych kradzieży z wła 
maniem do magazynów żelaza firmy 
Tenenbaum i Ska przy ul. Gródeckiej, 
przyczem wartość skradzionych rzeczy 


UMATYCZNIE GK RADAŁA MAGAZYNY ŻELAZA. 


wynosiła 10.000 zł. Wczoraj VI. kom. PP. 
wpadł na trop szajki złodziejskiej, która 
dokonywała tych kradzieży. Kiłku z niej 
aresztowano i znaczną część łupu zdołano 
odebrać. Dalsze dochodzenia w toku. 


Rowerzysta wpadł pod auto 


I DOZNAŁ ZLAMANIA OBU OBOJCZYKÓW. 


Lwów, 27. października. 

(—) Wczoraj wiedłorem z pl. Bil- 
czewskiego w kierunkgj ul. Szepty- 
ckich zdążało auto nr. 8565, Na drodze 
z naprzeciwka ul. Szeptyękich jecha- 
ło trzech rowerzystów. Kierowca au- 
ta widząc grożące niebezpieczeństwo, 
stanął w poprzek drogi, a wówczas 
jeden z rowerzystów Miehał Szew- 
czuk całym pedem wjrchał na auto, 


a wskutek zderzenia wypadł z siodła 
na bruk i doznał ciężkich kontuzji. 
Nieszczęśliwy rowerzysta, jak się 0- 
kazało na Pogotowiu ratunkowem, 
doznał złamania obu obojczyków, oraz 
ciężkich ran na głowie. W stanie nie- 
przylomnym odwieziono go do szpi- 
tala powszechnego. Kierowcę auta a- 
resztoewano. 
=——— 


$. e p. 
Dr. Antoni Negrusz 


sędzia apelacyjny 
zaopatrzony św. Sakramentami, zmarł dnia 25 października 1930 r. 
w 41 roku życia. 
O pogrzebie, który odbędzie się w poniedziałek dnia 27-go 
października b. r. o godzinie 3-ciej po południu z domu Przed- 
pogrzebowego. (ul. Kochanowskiego 1. 94.) na cmentarz Łycza- 


kowski, zawiadamiają 


Lwów, dnia 26 października 1930. 
Osobne zawiadomienia nie będą rozsyłane. 


zona i siostra 
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państwa. 

Po ayskusji uchwalono przez aklama- 
cję rezołucje,-w których zebranie oświad- 
cza się za listą Nr. 1., potępia szaleńczy 
zamach na życie Marsz. Piłsudskiego Í 
podkreślając zgubność rozbijania głosów 
polskich na Kresach wzywa wszystkie 
Polki do głosowania na jedną listę. Przy- 
jęto nadto wniosek, aby agitacię rozwi- 
nąć zapomocą wprowadzenia systemu 
dziesiątkowego. 


Rezolucje 
uchwalone na wiecach 


Pozatem odbyły się wezoraj wiece B. 
B. W. R. na Zniesieniu i Lewandówce. 
Na wszystkich wiecach uchwalono wspól- 
ne rezolucje, które brzmią: 

1) Zebrani stwierdzają, że jedyną li- 
stą, która reprezentuje interesy państwo- 
we i i narodowe, jest lista Bezpartyjnego 
Bioku Współpracy z Rządem i dlatego 
oświadczają gotowość pełnego poparcia 
powyższej listy. 

2) Zebrani stwierdzają, że na tere- 
nach o ludności mieszanej musi nastąpić 
całkowita konsolidacja ludności z Rządem 
i dlatego potępiają każdą próbę tworze- 
nia jakiejkolwiek listy poza BBWR., jako 
zdradę interesów narodowych ludności 
polskiej. 

3) Analogicznie do zrzeczenia się 
przez posłów BBWR. nietykalności posel- 
skiej — zrzekają sie tajności głosowania, 
głosują jawnie i otwarcie, a to dia zama- 
nifestowania pełnego zaufania dla kie- 
rownika nawy państwowej Pierwszego 
Marszałka Polski Józefa Piłsudskiego. 


DROBNI KUPCY GŁOSUJĄ NA LISTĘ 
NR. 1. 

Zarząd Centrali drubnych kupców 
i handlarzy w Polsce, Oddział we Lwo- 
wie, uchwalił na swem plenarnem posie- 
dzeniu komunikat wzywający wszystkie 
Oddziały drobno kupieckie w Małopolsce 
Wschodniej, by przystąpiły do akcji wy- 
borczej i wszędzie popierały listę Rzado- 
wa Nr. 1. 

JE 


Fiasko antifaszystowskie- 
go dnia lwowskich ko- 
munistów. 


Lwów, 27. października. 

(© W związku z antylaszystow- 
skim dniem. obchodzonym wczoraj 
przez komunistów, lwowscy wyznawcy 
Lenina próbowali zebrać się przed po- 
łniniem na ul. Słonecznej i urządzić 
masówxę. Policja przybyła w samą 
porę i udaremniła wszelkie próby zgro 
madzania się, rozpraszając demon. 
strantów. 

——0—— 
ZASTRZELENIE KOMUNISTY POLA- 
KA W TURKIESTANIE. 


(Teiefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 26. pażdziernika. (st 
Z Wiernyja w Turkestanie donoszą, 
że niewykryci sprawcy zamordowali 
prezesa sowieckiego kolektywu rolne- 
go „Droga ku socjalizmowi* komuni- 
stę Stanisława Dąbrowskiego. Pod- 
czas wojny polsko - rosyjskiej Dąbrow- 
ski brał czynny udział w tworzeniu 
polskiej formacji komunistycznej, od- 
grywał następnie czynną rolę w ży- 
ciu polskiej organizacji komunistycz- 
nej w Rosji. Następnie jednak wydalo» 
ny został do Turkestanu, jako podej- 
rzany o sympatyzowanie z Trockim. 
Istnieje przypuszczenie, iż zamordo 
wali go wysłannicy GPU, którzy mieli 
posądzać Dąbrowskiego o chęć uciec: 
ki z Rosji. 

——ip—— 
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ZE SPORTU. 


„UĄAŁWIA FURANNĄA 


grV! 


z ania 4B. pAZOZIE,.iiwa 1y90. 


azŁotw 


a przegrywa z Czechosłowacją. 
Nowa kięska Lwowa. 


Lwów, 27. października, 

Próba rozegrania zawodów mię- 
dzypaństwowych na dwóch frontach 
powiodła się jedynie _ połowieznie. 
Drugi garnitur nasz odniósł w War- 
szawie świetne zwycięstwo, bijąc 
Łotwę w rekordowym stosunku 6 : 0. 
Niestety, w kielichu radości znalazła 
się też kropla goryczy. Była nią wieść 
z Pragi. Czołowa reprezentacja nasza 
i tym razem niedala sobie rady z Cze- 
chosłowacją, przegrywając w stosunku 
1: 2. Klęska praska jest bezwzględ- 
nie przykrym epizodem, niemniej 
jednak obcy teren, oraz bardzo 
złe warunki atmosferyczne są częścio 
wo usprawiedliwieniem, Jak z pierw- 
szych telegramów wynika, zawiodła 
całkowicie pomoc, a więc linja, o któ- 
rą z góry byliśmy niespokojni. Nie- 
stety, przyznać trzeba, że nie dysponu 
jemy dzisiaj dobrymi pomocnikami 


Polska zwycięża Łotwę 6:0 (3:0) 


s Łotwa: Vizla, Laumanis, Gravoiis, 
Berzins, Kronlaks, Roze, Blumentale, 
Priede, Petterson, Seibels, Pavlovs. 

Polska: Koźmin, Konkiewicz, Ga- 
łecki, Szaller, Wojciechowski, Kotlar- 
czyk II, Adamek, Nawrot, Malik, Ci- 
szewski, Balcer. 

Polska z miejsca atakuje. W 12 
min. Nawrot z centry Balcera uzysku- 
je pierwszą bramkę. Po tym sukce- 
sie Polski tempo gry znacznie sła- 
bnie. W 23 min. Nawrot po solowej 
akcji strzela drugą bramkę, a w 33 
Malik z centry Balcera podwyższa wy 
nik do 3. Po przerwie w 52 min. Ma- 
lik strzela czwartą bramkę, która że- 
dnakowoż z powodu spalonego nie zo 
staje uznaną. Polska jest stroną ata- 
kującą i Nawrot w 54 strzela znów 
bramkę, Od tej chwili Polska spoczy- 
wa na laurach, a Łotwa zacięcie ata- 
kuje, jednak trio obronne Polski gra 
bardzo dobrze. Ostatnie minuty nale- 
żą do Polski, która w 41 i 42 ze strza- 
łów Balcera i Nawrota uzyskuje dal- 
sze dwie bramki. 

W drużynie polskiej na wysokości 
zadania stali: Kotlarczyk II, Konkie- 
wicz i Balcer, Wojciechowski i Ma- 
lik słabi, reszta przeciętna, Z Łotwy 
na wyróżnienie zasługuje bramkarz 
Vinza, Roze i Petterson. Sędziował 
p. Birlem. Widzów około 12.000 


Czechosłowacja zwy- 
cięża Polskę 2:1 (1:1). 


Praga, 26. października. Roze- 
grany w dniu wczorajszym w Pradze 
mecz piłkarski pomiędzy drużynami 
Polski i Czechosłowacji, zakończył 


się zwycięstwem Czechosłowacji w 
stosunku 2:1, 

Przedw sędzią p. Fuchsem z Ber- 
lina, stanęły drużyny w następują- 
cych składach: 


POPIERAJCIE LIGĘ 


MORSKĄ I RZECZNĄ. | mu szereg ran na całem ciele, a jedna na 


i ewentualna kombi nacin a innych gra 
czy nie wieleby pomogła. 
Reprezentacja Lwowa gościła na 
Górnym Śląsku, gdzie „wzbogaciła 
się znów o jedną klęskę. Przegrana 
1:2 przy grze naogół równorzędnej 
nie była potrzebną, W znacznej mie- 
rze może ją zapisać na własne konto 
Zarząd i kapitan sportowy LZOPN-u, 
którzy ze zwykłą indolencja przygo- 
towywali ekspedycję. Skład ustawicz- 
nie zmieniano, trzymając graczy i klu 
by w niepewności. Doszło do tego, że 
w ostatniej chwili kilku zawodników 
odmówiło i w rezultacie bramki dla 
reprezentacji Lwowa zdobywać mu- 
siał Chmiełowski. Metoda kunktator- 
stwa i niezdecydowania wydała więc 
odpowiedni rezultat, gdyby bowiem 
powołane czynniki w czas umiały się 
zdobyć na jasną decyzję, nie doszłoby 
do nieoczekiwanych zmian i odmów. 


| sialińskił!, Sznorling. 

Czechosłowacja: Nowak, Koral, Cu 
ik, Ptaschek, König, Hofranek, Pos- 
pisil, Uzil, Motak, Bir, Kuczera. 

Mecz rozegrano w bardzo ciężkich 
warunkach atmosferycznych. Podczas 
zawodów padał silny deszcz. W pierw 
szej połowie gra równorzędna, Pol- 
ska w 12 min. po kornerze przez Ki- 
sielińskiego II uzyskuje prowadze- 
nie. W cztery minuty: później Czecho 
słowacja również z rogu przez Kóni- 
ga strzela wyrównującą bramkę. » 

W drugiej części gry Czechosło- 
wacja zupełnie przeważa, Pomoc Pol- 
ski z Chruścińskim na czele zupełnie 
zawodzi. Jedynie dobra gra Martyny 
i Fontowicza ratuje Polskę od kata- 
strofalnej porażki. Zwycięski punkt 
dla Czechosłowacji w tym okresie u- 
zyskał Motak. 

W drużynie polskiej obok tria 
obronnego wybijał się jeszcze Szper- 
ling i Kisieliński II. Pomoc i Rado- 
jewski bardzo słabi. Sędziował p. 
Fuchs z Berlina. ' Widzów z powodu 
deszczu około 1000. 


, Polska: Fontowicz Martyna, Buła- 
now, Mysiak, Chruściński, Nagraba, 
Radojewski, Staliński, Smoczek, Ki- 


Górny Slask-Lwów 2:1. 


sluje wiele dogodnych sytuacyj pod- 
bramkowych. Jedyną bramkę dla Lwo 
wa uzyskał Chmielowski. Sędzia dr. 
Lustgarten. Widzów około 3.000. 


Katowice, 26. październ. W pier- 
wszej połowie przewaga Ślaska, który 
ze strzałów Lamisika i Goerlitza uzy- 
skuje dwie bramki. W drugie] części 
Lwów ma więcej z gry i niewykorzy- 


CGzarni-Pogeoeń 2:1 (1:8) 


Ostrowski. ; 

Bramki uzyskali dla Czarnych: 
Majcherczyk i Dyki, dla Pogoni: Kow- 
nacki. Widzów około 500. Sędziował 
w pierwszej połowie dr. Niedźwirski, 
w drugiej p. Nabielec. 


Sobociński, Jerzewski, Cze- 
sławski, Wańczycki, Prass II, Czyże- 
wicz, Strzelecki, Łagodny, Okrutny, 
Tarczyński, Kownacki, Henin. Czarni: 
Qzajst (Ficek), 

Majcherczyk, 
Cybruch, 


Pogoń: 


Kasprzak, Lemiszka, 
Sadłowski, 
Dyki, 


Witkowski, 
Sawka, Papierkowski, 


Krwawy napad na ul. Domsa 


ZADALI SWEJ OFIERZE RANE NA 10 CM. SZEROKĄ. 
twarzy od ucha do ueha, szeroka na 10 
cm. Boroń otrzymał również dwa cięcia 
nożem w głowę, jedynie Dziedzic wy- 
szedł cało, zdoławszy umknąć. Napastni- 
ey również zbiegli. Ciężko rannym 
Schmiedem zajęło się Pogotowie, które 
odwiozło go do szpitala powszechnego. 


KRONIKA 


NAPASTNICY 


‘Lwów, 27. pażdziernika. 

(—) Wczoraj wieczorem Jan Schmied 
zam. przy ul. Na Bajkach 27., bawił przez 
dłuższy czas ze swym kolegą Kaziniie- 
rzem Boroniem w restauracji Tiegera 
przy ul. L. Sapiehy. Po diuższym tam 
pobycie, opuścili lokal w wesołym na- 
stroju, a wyszedłszy na ulicę spotkali ko- 
legę Kazimierza Dziedzica. Na jego pro- 


śbę ponownie udali się do restauracji, 


gdzie w dalszym ciągu wypili pokaźną 


ilość wódek, poczem postanowili pójść na PAŹDZIERNIKA 
dokończenie zabawy do mieszkania 

Schmieda przy ul. Na Bajkach. Ponieważ 2 ( Poniedziałek 
jednak wskutek wypicia większej ilości Sabiny 


REDAKTOR NACZELNY PRZYJMUJE 
QD GODZINY 11. DO 12. PRZEDPOŁ. 
REDAKCJA BEZWARUNKOWO MANU- 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA. 
—T]- 
TEATR WIELKI: 


Poniedziałek, 27 b. m. 
„Rycerskość wieśniacza* 


źli się na ulicy Domsa. Tutaj spotkali się 
z jakimiś dwoma nieznanymi im osobni- 
kami, którzy wszczęli z nimi awanturę, 
a epilog jej okazał się dia Schmieda i je- 
go tow. bardzo pizykry. Manowicie na- 
pastnicy operując nożami zmasakrewali 
| Schmieda w bestjalski sposób, 


alkoholu mąciżo im się w głowie, znale- 


zadając o godz. 7.30 w. 


op. Mascagnie- 


ła mi 


. "Rem 


go i „Pajace'* op. Leoncavalla. Ostatni 
występ M. Laurence'a, pierwszego tenora 
Opery chicagowskiej. 

ie 


TEATR ROZMAITOŚCI. 
Dziś i codziennie o godz. 7.80 wiecz. 
„Dzielny wojak Szwejk* w ukł. scenicz- 
nym L. Schillera. 


* 
TEATR MAŁY: 
Dziś i codziennie o godz. 7.30 wiecz. 
„Wieczne pióro“ komedja Fodora. 
* 
BIURO KONCERTOWE M. TUERKA. 
Wtorek, 28. pażdziernika: IV. Mistrzo- 


wski Koncert abonamentowy — Luiza 
Helletsgruber, Primadonna opery wie- 
deńskiej. 9501-2 


x 
REPERTUAR KINOTEATRÓW. 

APOLLO: Film dźwiękowy 100-proc. 
w naturalnych kolorach „Tancerka Cilly“. 

CASINO: „Pocałunek“ z Gretą Garbo 
Film dźwiękowy. 

CHIMERA: „Gra o mężczyznę” a 

FATAMORGANA: „Po zachodzie słoń. 
ca". 

GRAŻYNA: 
kowy. 

KOPERNIK: „Wielki Gabbo“ film 100 


„Krystyna“. Film dźwię- 


proc. śpiewno - dźwiękowy. 

LEW: „Król żebraków“. Film dźwię. 
kowy 

LUNA: „Dla szczęścia“ oraz „Warja: 


na wolności“, 

MARYSIEŃKA: „Wielki Gabbo“ film 
100 prof. śpiewno - dźwiękowy. 

OAZA: „Gwiazda Alhambry". 


PALACE: „Naszyjnik królowej” oraz 
dodatki dźwiękowe. 

PASAŻ: „Pieśń żywiołów“. 100% 
dźwiękowy. 


PAŃ: „Sen o miłości”. 
PROMIEŃ: „Grzeszna Miłość". Jadwi. 
ga Smosarska. 
RAJ: „Parada milości" film. dźwięk. 
SPLENDID: „Postrach Singapore“. 
Lon Chaney. 
STYLOWY: „Czarny Pirat“ oraz „Ha. 
rołd Lloyd“. 
i UCIECHA: „Banaroft u wrót śmierci“ 
| oraz „Cobha Demokrata“. 
| TANIEC nowy: 
Midway - Rythm, Tango, Wale i in. tylko 
w najwytworniejszym instytucie tańców 
„STEN“ Grodziekich 2. 

Z okazji święta narodowego konsul 
czechosławacki we Lwowie dr. Jan Jira- 
sek przyjmuje członków kolonji czecho- 
słowackiej oraz przyjaciół Czechosłowacji 
we wtorek dnia 28. bm. od godz. 11 do 13 

w lokalu Konsulatu przy ul. K. Ujejskie- 
go l. 4. 
| 


Kronika policyjna. 


(—) Włamanie do fabryki kilimów. 
Ub. nocy niewyśledzeni narazie sprawcy 
włamali się do fabryki kiłimów przy ul. 
Janowskiej 31., gdzie rozpruli kasę ognio 
trwała. Co zostało skradzione, narazie 
niestwierdzoano. 


(—) Kradzież mieszkaniowa. Wczoraj 
dokonano włamania do mieszkania Zofji 
Lekszyńskiej przy ul. Chmielowskiego 5. 
i skradziono większą ilość naczynia sto: 
lowego srebrnego wart. 1000 zł. 

(—) Aresztowania. Do aresztów poli- 
cyjnych oddano wczoraj: Jana Kopystyń- 
skiego, Bronisława Gracha i Teodora Sro 
kę, jako podejrzanych o kradzież na szko- 
dẹ Domasiewicza przy ul. Zielonej, Zofją 
Białą, lat 17, służącą, jako podejrzaną 
o kradzież gotówki 3.000 zł. na szkodą 
swego chlebodawcy Berka Putzera, Miko- 
łaja Łazara za kradzież sweteru wart. 15 
zł. Piotra Mocyka jako podejrzanego a 
kradzież na szkodę Stefanji Planerowęe 
Stanisława Traczuka za paserstwo, Piw 
tra Sckułę i Bazylego Pycę, jako podej- 
rzanych o włamanie się do fabryki Kili- 
mów przy ul. Janowskiej oraz Leoną 
Dubsa poszukiwanego za kradzież. 

(—) Kontuzje rowerzystów. Wczoraj 
rano w czasie okrężnych wyścigów kolars 
skich, Pogotowie ratunkowe zaopatrzyło 
10 zawodników, którzy odnieśli różną 
kontuzje. - 


Uważnie przeczytaj i polecaj drugie 
mu. Za złotych dwieście dostarcza komi 
pletny wierzch futrzany miastowy lub 
sportowy modny z pierwszorzędnego ma- 
terjału bielskiego, wykonany pod gwa 
rancją solianie we własnej pracowni pod 
kierowniotwem fachowej siły krawiec 
| kiej, — firma A. Wittels, Składy Tekstyl” 
ne we Lwowie ul. Rutowskiego 7, naprze- 
ciw Katedry. 8715-5; 
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P OGADANKA. 


„GAZETA PORANNA" z dnia 28. października 1930. 


skojarzenie wdzięku kohiecego 
z jej nowemi cnotami. 


Lwów, 27. października. 

Pogadanki nasze, to od szeregu lat, 
jakby rodzaj poufnych zebrań kobie- 
cych, na których rozstrząsamy wszy- 
stkie interesujące nas kwestje i kwe- 
styjki. Ale ponieważ tęrenem naszych 
dyskusyj jest dziennik, dostępny dla 
wszystkich, więc nie możemy się u- 
strzec przed postronnymi obserwato- 
rami, a ewentualnie przed ich kryty- 
ką. I taki niezainteresowany postron- 
ny obsewator mógłby może, śledząc 
przebieg ostatnich naszych rozważań, 
powiedzieć: — Że też te niewiasty nie 
mają w dzisiejszych czasach więk- 
szych zmartwień, jak dociekanie, jaką 
być trzeba, aby podobać się mężczy- 
źnie. 

Cobyście, Miłe Panie, odpowiedzia- 
ły takiemu „komuś“? Czy zaparłyby- 
ście się tych tendencyj? Sądzę, że nie. 
Może uczyniłyby to emancypantki z 
przed lat dwudziestu czy trzydziestu, 
ale my już dziś przyznajemy otwarcie, 
że uzyskawszy prawa społeczne i in- 
telektualne, nie chcemy się wyrzec 
praw uczuciowych. Chcemy kochać 
i być kochane, chcemy oddziaływać 
na mężczyznę jako kobiety. A jeśli 
łaką damy odpowiedź ironiście, to nie 
już nam nie stanie na przeszkodzie 
wyprowadzić syntezę z rozważań o- 
statnich tygodni. 

Ze zbyt skrajnego niewątpliwie sta- 
nowiska autorki angielskiej wyjaskra- 
wionego nadto przesadnym tytułem 
„gentlemen prefer stupid“, wypływa 
jednak jeden pewnik, że przeszkodą 
w oddziaływaniu erotycznem i uczu- 
ciowem na mężczyznę kobiety inte- 
lektualistki jest ten fakt, iż w niej 
równowartościowy człowiek przyslania 
mu kobietę i dlatego silniej poddaje 
się on czarowi kobiecości tam, gdzie 
tej zasłony niema. 

Z drugiej natomiast dysertacji na 
temat sex appael, widzimy jednak, że 
nie jest słuszne zdanie, ahy właśnie 
ograniczenie umysłowe było dla ko- 
biety warunkiem podobania się. Prze- 
ciwnie, mężczyzna nowoczesny Wy- 
maga od niej nie tylko urody, ale i 
doskonałej harmonji całej istoty, be- 
dącej wynikiem wysokiej kultury za- 
równo fizycznej, jak i duchowej. 

Jak zatem pogodzić te dwie sprzecz- 
ności? 

Nie jest to może tak trudne, jak 
się pozornie wydaje. Przedewszystkiem 
trzeba, abyśmy same, bez względu na 
nasze dyplomy i nasze stanowisko 
jako równouprawniony człowiek, nie 
zapomniały o tem, że jesteśmy kobie- 
tami, podobnie jak żaden mężczyzna 


nie zapomina nigdy o tem, ż2 jest 
mężczyzną. 
A więc musimy zarzucić genre 


garconne, kanciastość manier. Musimy 
się 


zdobyć na taką emancypację 


kobiecości, aby ona zdołała zatrium- 
fować nad fałszywem wrażeniem i wy 
obrażeniem mężczyzny, ze kobieta in- 
telektualistka jest istotą Ibezpłciową. 
Żeby tego dokonać, trzeba małego od- 
wrotu z pewnych błędnie obranych 
dróg. A przy tym odwrocie byłoby mo- 
że wskazane nie rezygnować Z Wwy- 
próbowanej przez wieki strategii ko- 
biecej. Dla pokonania przeciwnika z.a- 
leży zastanowić się, jaka broń zape- 
wniła kobietom wszystkich wieków 
władzę nad dumnym królem stworze- 
nia? 

Jeśli zapytamy o tę broń poetów, 
a nawet historyków, to dowiemy Się, 
że była to w wielkiej mierze ta ta- 
jemniczość jej istoty, rzeczywista, czy 
urojona, ta nieobliczałność jej uczuć 
i decyzji, która go ciągle podniecała 
do emocjonującej walki, walki, która 
dziś wygrana musiała być jutro po- 
djęt. na nowo, bo pokorna niawolnica 
za chwilę zamieniała się znowu w 
niezdobytą władczynię. 

Kobieta nowoczesna natomiast jest 
zanadto zrównoważona, zanadto „wy- 
raśma'. Stykanie się z mężczyzną na 
terenie życia zawodowego uczyniło „4 
jego dobrym kolegą, wypróbowanym 
przyjacielem, ale zapominamy o tem, 
że przyjaźń jest najpewniejszym gro- 
bem miłości. Nie zawadzi zatem, jeśli 
poza sferą obowiązków społecznych, 


Z DZIEDZINY MODY. 


KAPELUSZE QD CZŁ Ae 


[| 

W świecie mody dokonała się nie 
spodziewana rewolucja. Nowe kapelu 
sze zerwały zupełnie z tendencją, u- 
staloną od lat szeregu. Odkryły zupeł 
nie czolo, tak dotąd slarannie przy- 
słaniane. iż z pod kapelusza nawet o- 

| czu widać zupełnie nie było. Teraz 
male kapeluszyki, opuszezone aż sa 


pozwolimy sobie na pewne kaprysy, 
me pewne wymogi, które będą trzyma- 
ły mężczyznę w pożądanej dla niego 
niepewności o nasze względy, a z dru- 
giej strony zadowolą jego wrodzoną 
chęć zdobywania choćby gwiazd z nie 
ba, aby rzucić je pod stopy uwielbia- 
mej kobiety. 

Jesteśmy zbyt spokojne. Nawet 
wtedy, gdy cierpimy z powodu obojęt- 
ności czy niesiałości mężczyzny, uwa- 
żamy za obowiązek zdobyć się na 
hart ducha i nie robić mu wyrzułów 
w imię wolności osobistej i poszanowa 
nia uczuć drugiego. — A jednak w 
grze miłosnej mała scenka zazdrości 
od czasu do czasu nie zawadzi, aby- 
śmy nie były posądzane o chłód wew- 
nętrzny i brak temperamentu. 

Zatem tak, jak kobiety amerykań- 
skie w przytoczone) poprzedniej poga- 
dance ankiecie przyznały, że oddzia- 
ływają na nie nietylko przymioty, ale 
i wady mężczyzny, tak i my nie ak- 
centujemy zbyt wyraźnie w stosun- 
kach uczuciowych, nowo zdobytych 
nót, ale bądźmy w miarę zagadkowe, 
nieco nieobliczalne, kokieteryjne, je- 
dnem słowem takie, jak były nasze 
siostrzyce bez dyplomów naukowych. 
Wtedy dopiero tem silniej oddziaływać 
będzie kontrast między naszemi wro- 
dzonemi urokami, a zdobytemi walo- 
rami intelektualnemi, zaś kobieta przy 
szłości, która potrafi skojarzyć w so0- 
bie te oba walory, będzie bezwątpie- 
nia tak czarującą, jaką świat dotąd 
nie widział. 


1) KAMIS od ezoa z fiicu czzrnegó, przybrany Xoxardą z aisamiiu. 4) Kapeiusz 

popołudniowy z czarnego filcu inkrustowany brajtezwaniem. 3) Elegancki płaszeg 

z aksamitu angielskiego przybrany futrem, kapelusz od czoła z tego samego ma- 
terjału. ` 


Lwów, 27. października. | kark w tyle, z przodu są bez ronda, 


ubieraią  glowę nakszłall  czape- 
czek, pdsłaniając zupełnie czoło. 
Zaskoczyło to świat kobiecy i wie- 
le z pań próbuje jeszcze opierać się 
termu  kicrunkowi. Prawdopodobnie 
bezowocny to wysiłek, ba faktęm jest, 
że kapelusze na czoło przestały się 
podobać. Wielkie modystki zapewnia- 


"———DL Nanna nA 


m, że najnowsza moda jest „młoda'ę 
że cienie, padające od kapelusza na 
oczy, postarzają kobietę, i że nawet 
t. zw. kurze łapki przy oczach stają 
się mniej. widoczne, jeżeli całe czoło 
jest odkryte, a wreszcie jako argument 
największej wagi przytaczają, że ko: 
bieta kryjąc oczy, całą uwagę obser- 
wałtora koncentruje na partji ust, a tu 
zdradzieckie fałdy i zarysy najsilniej 
akcentują wiek. 

Możnaby wprawdzie przeciwko 
tym argumentom przytoczyć wprost 
przeciwne, wysuwane w epoce gdy 
wprowadzano kapelusze na czoło, ale 
nic to nie pomoże, gdyż młode kobie- 
ty przyjęły bez zastrzeżeń kapelusze 
z czoła. Zatem te wszystkie, które za 
młode pragną uchodzić, muszą, chcąc 
nie chcąc, pójść w ich ślady. A penie- 
waż zawsze najlepiej mas ubiera to, 
co jest modne, więc Lrzeba przyznać, 
Że obecnie najkorzystniej wyglądają 
panie, noszące male kapeluszyki, sd- 
krywające czoło. 

Nina, 


— — 


RADY PRAKTYCZNE. 


Wywabianie plam. 
od połu. 


Lwów, 27. października. 

Na otrzymane od jednej z naszych 
Czytelniczek pytanie, w jaki sposób 
wywabić plamę od potu, podajemy po- 
niżej dla użytku wszystkich pań naj- 
lepsze w tej mierze postępowanie. — 
Plamy od potu na tkaninach wełnia- 
nych lub bawełnianych najlepiej usu- 
wa się, piorąc zwykłem mydłem lub 
jeszcze lepiej mydłem żółciowem. — 
Przy tkaninach delikatniejszych wo- 
dą ze spirytusem i amoniakiem lub 
też roztworem boraksu. Jednak nale- 
ży naprzód przekonać się na osobnym 
kawałku, czy tkanina nie puszcza far- 
by, ponieważ wszystkie te środki mo- 
ga pociągnąć za sobą to niebezpieczeń- 
stwo. Jeśli chodzi zatem o materjały: 
bardzo delikatne, to wszystkie te środ 
Iki zawodzą, a raczej byłoby wskaza- 
ne miejsca przepocone (najczęściej 
pod pachą) usunąć przez wstawienie 
mowych boczków. 

Białe jedwabne przepocone bluzy, 
czyści się wodą utlenioną. Miejsce 
przepocone należy zwilżyć wodą utle- 
nioną i wystawić na działanie słońca. 
Woda winna być świeżo kupiona, bo 
stojąc dłużej, traci moc bielenia. Przy, 
tkaninach kolorowych środka tego u- 
żywać nie można. 


Alfa. 


CHCE PANI 
BYĆ PIĘKNĄ? 


Proszę używać do pielęgnowania 
i upiększenia cery i rąk 


KREM LEODOR. 
Nadaje się wyśmienicie jaso pod- 
kład pod puder. 
Kup Pani 
LEODORU. 
Do nabycia tylko w pierwszoręd 
| nych pezlumeriach i droguerjach. 
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Ulożył Kaz, Denasiewicz. 
punkty-, 


r 


(Za Tozwię zanie 4 


ca m | 
SO ŚM). 


kła a a 


PEPE 


ss 
EA, 


X 


CZĄ, 


ZE 


y M 
SZ ca 


GEE SEE 


Na terenie Polski wykopano nieda- 
wno mumję egipską, doskonale zacho- 
waną, której głowę reprodukujemy. Na 
mitrze tej mumji był szereg hieroglifi- 
cznych znaków, nad odcyfrowaniem 
których  biedziło się wielu uczonych. 
Ustalono w końcu, że jest to napis, zlo- 
tony z trzech słów, który czytać nale- 
„y systemem ślimakowym, posuwając 
sę od lewej ku prawej stronie w kie- 
runku wskazówki zegarowej. 
nięto też, że znaki 2, 4, 13, 
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Odgad- | 
15, 20 od- | 


Qowiadają literze a, znak 18 literze n, | 


zaś znak 3 i 17 literze r. 

Może nasi szaradziści zechcą dopo- 
móc w rozwiązaniu tej zagadki i odcy- 
frują brzmienie owego tajemniczego 
napisu? 


Szarada 
(Za rozwiązanie 3 punkty). 
czy Ħziewięć- 
sześć boli, 
dwurasta-czternzsta mię 
gniecie, 
Aby zabić troski i ulżyć swej doli, 
Pogrążam się w całych, bawię się jak 
dziecię. 
Testem siódma-ósma, beztrosna, szczę- 
śliwa, 
raz-=dwa- 
cztery, 
fak wielka emocja — innym nieszko- 
dliwa. 
Przebierać sylaby, dohierać litery, 
Przed taha. bieraglif. trzeba go prze- 
czytać 
laka, myśl zawiera, co też w sobie mie- 
ści? 
Nie myślę się radzić, ani o coś pytać, 
Wynik własnej pracy dumę moją pie- 
ŚCI. 
Szósłassiódma-ósma bardziej mię zal- 
muje, 


czy smutek na sercu, 


albo leż 


jak mate pacholę, co ma 


Nr. 40, 


z Guia 28. październiku 1930 


Krzyżówka. | | czę 


(Za rozwiązanie 3 pumał$. 
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Znaczenie wyrazów: 

Poziomo: 1) okoliczności wpływają- 
ce na handel i produkcję, 8) „pokój - 
zgoda, po  staropolsku, 11) świade- 
ctwo, 12) zabawy, 
(wspak), 14) nabiał, 17) pierwiastek, 
18) pomagają na stłuczenie (k-y), 19) 
imię żydowskie, 21) pożyteczne zwie- 
rzęta, 22) spółgłoska fonetycznie, 23) 
niejednemu przynosi szczęście), 24) 
przeczenie, 25) okres czasu, 27) przy- 
imek (wspak), 28) sitowie, 31) papugi, 
(wspak), 32) imię żeńskie, 36) zaimek, 
37) spółgloska fonetycznie, 38) przy- 
imek, 41) zaimek liczebny, 42) imię 
żeńskie, 48) imię chińskie, 44) zaimek 
wskaz., 44) zaimek wskaz. (wspak), 
47) bożek egipski, 48) figura geometry- 
czna, 50) nakrycie głowy, 51) „budowa 
ciała”. 


Bo wiele tajemnic kryje pięć-dziesiąta- 
Jedenasta w sobie, trudzę się, „mor- 
duję” , 
A tymczasem ona zagląda ci z kąta. 
Znów pierwsza do czwartej skacze jak 
świerszcz polny 


| Popracować nad nią trzeba kilka nocy, 


Kto zaś niecierpliwy albo nieudolny, 
Owładnąć, zrozumieć, nie jest w jego 
e mocy. 
Gdy nuda trzynasta-czternasta na czole 
To całość zabija i zdławia tę zmorę. 


Z radością zasiadam po pracy przy 
stole, 

Czy to za dnia jeszcze, czy też w inną 
porę, 

Glowa nie ma-t:zy-ka, jakoś sobie Tra- 
4 dzi, 

Czem większa zawiłość, tem większe 
„znaczenie, 


13) miasto biblijne. 
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Pionowo: 1) „zaimek“, 2) tytul 
dramatu Szekspira, 3) rzeka w Polsce, 
4) spójnik łaciński, 5) zaimek wskaz., 
€) mieszkania owadów, 7) stacja wę- 
złowa na linii Lwów-Warszawa, 9) o- 
rędzie sultana, 10) organy szczątkowe, 
16) dzieln: wojownicy, 17) bożek egip- 
ski), 20) zaimek wskaz. (po łacinie), 
21) zaimek wskazujący, 26) najwyższa 
władza w staroż. Grecji, 29) miara po- 
wierzchni (wspak), 30) spółgłoska fon., 
32) symbol carskiej Rosji, 33) nuta, 
34) nuta, 35) imię męskie, 36) zaimek 
wskaz. (wspak), 39) zaimek wskaz., 
jacy (wspak), 39) zaimek wskazujący, 
40) imię żeńskie, 41) nula, 43) zbioro- 
wisko drzew, 45) narzyd zmysłu, 47) 
bożek egipski, 49) określenie używane 
w fizyce. 


Popracować dłużej nie mi lo nie wadzi, 
Zajrzeć w oczy prawdzie —— me wy- 
nagrodzenie. 
Helena Mokrzycka 
Drohobycz. 


-——u 
. Rozwiązania z dołączonym kupo- 
nem należy nadsyłać najdalej do nie- 
dzieli, dnia 2. listopada br. pod adre- 
sem Redakcji. 
Rozwiązania wysłane później nie 
będą absolutnie uwzględniane. 
n————— 
Rozwiązanie zadań 
z Kr. 28. 


Plaster miodu: 1) Klepka, 2) bi- 
skup, 3) kundel, 4) kierat, 5) siedm, 6) 


, tenuta, 7) Redner, 8) resume 9) kare- 


| 


ta, 10) buszeł, 11) rapier, 12) rakarz. 
13) lipiec. 
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Szarada: Zacięty sportowiec. 

Krypłogramy: Wart Pac pałaca, a 
pałac Paca. Jaka praca, taka płaca. 

Literacka zagałłka zgłoskowa: Mau- 
rois, Adamowski, Esme, Twain, Kunze, 
Rzewuski, Lange, iwanow, Niemojew- 
ski, Capek, = Kosiakiewicz = Mae- 
terlinck, — Sienkiewicz. 

Logogryf: Kompas, Burkut, Grecja, 
Nankin, Antoni, nawias, Jamioł, wizy- 
ta, Kraków, kaprys, raport, karoca, 
szałas, kłucz oni, cm. i 

Szarady: Pan sca ski, Biało- 
glowy. 

Logogrył sportowy: Dysk, szpada, 
Szamola,-: Wanmiński, tenis, Stefański, 
Polonia, Ripper, Żytkowicz, Kot, Czech, 
Legja, Lange, sędzia, Ruud, oszczep, 
hockej, trapez, Hakoah, Czarni, Nur- 
mi, kort, Iżycka, piłka, Adamczak, luk, 
kula, Warmiński, Nowakówna, Boone, 
Milcz, Pełkiowicz = Sport, to potęga 
ducha, hart ciała i woli. 

x 

Za trafne rozwiązanie zadań z ur. 
39 otrzymali po 13 punktów pp.: 

M. Budko, F. Gollowa, B. Rubczak, 
J. Węgierski, J. Bieniasz, H. Mielań- 
ska, E. Dworski, „Ryśka“, M. Sereda, 
E. Rajewska. 

x 


Za trafne rozwiązanie zadań z nru 


38 uzyskali dodatkowo po 17 punktów 


p.: S. K., J. Bieniasz, „Pralnika ', „Tof- 
ti“, I. Kaslerówna, H. Brandmark, F 
Goldowa, Bol. Dworski. 
% 

W sprawie zamieszczonego w nr. 
39 „Kącika“ Logogryfu sportowego 
wyjaśniamy, że skutkiem nieuwagi 
zecera przy składaniu wypadły dwa 
wiersze (określenie wyrazów nr. 25 i 
26), skulkiem czego rozwiązanie zosta- 
ło uniemożliwione. : 

Z tego powodu logogryf ten elmi- 
nujemy z konkursu, skreślając prze- 
widziane za rozwiązanie tegoż 4 płaty. 


Odpowiedzi Redakcji. 


lin$ka: Dziękujemy, częściowo zu- 
żytkujemy. Pożądane rzeczy trudniej- 
sze. Jania St.: Rebus pójdzie. Ster: Za 
materjał dziękujemy, pójdzie wkrótce, 
Drobne usterki w układzie zadań wy- 
nikły jedynie z winy zecera. Co do o- 
głaszania rozwiązań co tydzień, to 
stosujemy się w tym względzie do wy- 
raźnych i wielokrotnie ponawianych 
życzeń naszych Czytelników. Proponu- 
jemy rodzaj plebiscytu wśród „szara- 
dzistów ', czy ogłaszać rozwiązania i 
nazwiska rozwiązujących nadai co ty- 
dzień, czy dopiero co 4 numery, po 
zamknięciu każdorazowem konkursu. 
Róża L.: Dziękujemy, zużytkujemy. 
Prosimy o dalszą pamięć. Fryi G.: 
Mozaika pójdzie. 


| KĄCIK ROZRYWKOWY 
IKUPON do Nr.40| 
„GAZETY PORANNEJ“ 


z dnia 138. pazdziernika 1930. 


„GAZETA PORANNA” 


DZ 
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Przyjaciółka króla 
bandytów- 


kuus nasza przeustuwia Marje Roberto, 
przyjaciółkę Jacka Diamonda, osławione- 
ga amerykańskiego króla bandytów, — 
podczas przesłuchania na policji. Ma ona 
pono znać sprawców napadu na Diamonda. 


PICIE 
Herbate RIEDLA 


Lwów, Rutowskiego 5- l 


9182 | 


podob 


Gazecie Porannej” 


AMreS: „22: 


Rekord roeztargnienia 


osiągnął operator w Manczestrze. 


CZŁOWIEK Z MAJĄTKIEM W 


Lwów, 27. października. 
Gp) Ludzi roztargnionych slwo- 
rzył Pan Bóg na ich utrapienie, a dla 
uciechy współbliźnich. Można zauwa- 


NOSIE. 

Lekarz przeprowadził operację i pa- 
cjent odszedł. 

Aliści za chwilę zakołowało w Insty- 
tucie jak w ulu. Igła radjowa wartości 


Każdy człowiek posiada osobno biegnące 
przewody: z 


Montblanc osobno biegnące rurki do- 
prowadzające powietrze i atrament. 
Dzięki temu niema kleksów, 
pilam i pióro pisze natychmiast 
po dotknięciu papieru. 


Montblanc - Meisterztiikk 4810 z j 
bczterminowa kartą 


gwarancyjną, 


Kupon Nr.2 up 


w wielkim konkur BE 


Proszę zachować ten kupon wras £ EATE nasiępnych 
jak i poprzedni kupon Nr.1 matna bezpłatnie pic nh 
przyborów piśmiennzch, w którym znaj 


w powyższem ogłoszeniu jęsty 
Nazwisko: mamo ma 


Nowy  Naciskacz Montblanc 


oddycha ! 


= 
oddechowe i pokarmowe, 
nie posiada nowy motel 


= 


rawmisjacy do brania udziału | J 
U 


nóż || 


kilkadziesiąt tysięcy zł. znikłu bez śladu. 
Po bezowocnych poszukiwaniach, rewizji 
służby i t. d. operator przypomniał sobie 
nagle, że... zostawił ją w nosie pacjenta. 

Trzeba było uruchomić cała policję w 
Manczesterze i Czesterze, aby odszukać 
człowieka z kosztownym nosem i spro- 
wadzić go z powrotem do szpitala, gdzie 
mu dopiero wyjęto z nosa cenny środek 
leczniczy. 


Si tyki: (Nr.3-0 


[świecie stra” 
cilo racje bytu! 


się obdarowuje 


miłego pżyjaciela (3 
lub znajomego na- 
IJ | H leży wybrać Montblanc? 


GP pió ra wiecznego ną rok 1931 


NS 


gdyż świadczy to o 
nowoczesnym sposobie 
myślenia i znajomości 
najnowszych zdobyczy 
techniki. 


Wszyscy sg zachwyceni jego zaletami? 


Jedno naciśnięcie 1 już napełniony. 


Cztery patenty światowe zgłoszana. 


Zł. 48.50 60.- ZO 97.- 


ortograficznych 


Waranid 
lepszym składzie 


a 
=a 


ligowski. 20,30 Transmisja z Warszawyi 
operetka „Manewry jesienne“ E, Kalma- 
na, Wykonawcy: Ork. P. R. Wacław El- 
szyk (dyr.), Halina Sawicka (sopr.), Bo- 
lesław Bolko  (baryt), Adam Dobosz 
(tenor), Aleksander Wasieł (tenor) i innt. 
22.00 Transmisja z Warszawy: pp. St, Po 
raj i Benedykt Hertz wygłoszą dyskusję 
na temat: „Spóźnił się pan znowu”. 22.15 
Lwowska gazeta radjowa.  22.35—23.0X 
Komunikaty i płyty gramofónowe 
23.00—24.00 Transmisja muzyki tanecz- 


żyć, że w maszych czasach podobnie BE AMH m nej z rest. „Polonja—Palace Hotel“ w 
i i ' i i Warszawie. , 
jak wadą oh TRZA » ° 5 LONDYN NATIONA% 22,40 „The Rić 
pany pobijają rekord rzeczy już a: ra ma raw ZIW al $ | geway Parade“ radjorewja. LONDYN 
dzianych i słyszanych. Przed kilku ° REG. 22.00 Londyński zespół skrzypco- 
lat dziesiąlkami jako szczyt roztar- wy. HAMBURG 19.30 Hamburg. Z teatru 


gnieaja kursowała anekdota o pewnym 
uczonym, (profesorze naturalnie), któ- 
ry przechadzając się nad brzegiem 


PIĘKNA MIDINETKA PRZED SĄDEM. 


Lwów, 27. pazdziernika. 
(=). Paryżanie lubią procesy osnu- 


ściami finansowemi... 
Wówczas zabila ge 


m. „Hugonoci** op. w 4 akt. Meyerbeera 
BERLIN 20.00 Opera z teatru m. „Tosca“ 
op. Pucciniego. LANGENBERG 21.00 Po- 
pularna muzyka operowa. PRAGA 20.10 


rzeki wyjął w pewnej chwili z kie- | te na tle miłosnem. To też obecnie o- Wzruszająca ta historja wywołała | „Moja ojczyzna* poemat symf. Smetany. 
szonki od kamizelki zegarek, aby zo- | gólne zainteresowanie budzi afera pię- | w Paryżu wielkie wzruszenie. Wynik | OSLO 22.06 Śpiew choralny. WIEDEŃ 
21,01 Koncert Wied. ork. filharm, MO. 


baczyć, która jest godzina. W nastlęp- 
nym momencie uderzył jego uwagę 
jakiś osobliwy kamyk, podjął go zatem 
a oglądnąwszy ze wszystkich stron i 
przekonawszy się, że niema na nim 
mie nadzwyczajnego... rzucił zegarek 
do rzeki, a kamyk schował do kle- 
szeni. 

Od tego czasu, może nietyle  ko- 
mizmem sytuacji, ile wielkością roz- 
targnienia pobijają owego profesora 
ci, którzy zostawiają w pociągu lub 
aucie teki z grubemi sumami, stano- 
wiącemi nieraz majątek, damy z to: 


warzystwa i artystki, które zapomina. 


ją gdzieś w loalecie balowej czy ka- 
wiarniamej kosztowne naszyjniki z pe- 
rel i brylantów... Ale w cień pogrąża 
ich wszystkich szczyt roztarynienia, 


knej midinelki, Simony Bernier, oska- 
Tżonej o zabójstwo, dokonane na oso- 
bie 42-letniego kupca Aadrzeja Ma- 
nanta. 

Sala sądowa wypełniona po brzegi. 
Na ławie oskarżonych zasiada mło- 
dziutka, bo zaledwie 19-letnia, prze- 
śliczna blondynka o dużych, czarnych, 
ognistych oczach, zgrabna, pełna iście 
paryskiego wdzięku. 

Wobec ogólnego skupienia uwagi 
zaczyna zarysowywać się dramat jej 
młodego życia. 

Panna Simone Bernier poznała 
przed dwoma laty Andrzeja Mananta i 
mimo znacznej różnicy wieku, poko- 
chała go gorąeo. Została jego przyja- 
ciólką. Andrzej obiecał jej małżeństwo, 
zaznaczając jednak, iż z powodu roz- 


procesu oczekiwany jest z wielkiem 
zaciekawieniem. 


KĄCIK RADJOWY. 


PROGRAM AUDYCJI KADJOWYCH. 


Poniedziałek 27. października 1030. 


LWÓW. 11,58 Sygnał czasu i hejnał. 
12.05-—13.00 Koncert z płyt gramofonow. 
15.50 Transmisja z Warszawy: Lekcja ję- 
żyka francuskiego. 16,15 Transmisja z 
Warszawy: Program dła dzieci starszych 
„Jak samemu zrobić zabawkę“ w opraco 
waniu Marji Wertenówny (radjowa lek- 
cja zabawek dziecięcych). 2) Program 
dla młodzieży: Fejleton pt. „Polska straż 
nica morska" pióra p. Teresy Skrótkow- 
sklej, 16,45 Koncert z płyt gramofono- 
wych, 17.15 Transmisja z Krakowa: Od- 
„O wieikim księciu Witoldzie“ 


NACHJUM 19.35 Transm. z Teatru Narod, 
„Opowieści Hoffmana* op. Offenbacha. 
BUDAPESZT 19.30 Koncert filharm. MQ 
SKWA 21.00 Pieśni rosyjskie. 

Wtorek dnia 28, października 1930. 


LWÓW. 11,58 Sygnał czasu i hejnał. 
12.05—13.00 Koncert z płyt gramofonow. 
17.15 „Szlakiem praczłowieka* wygłosi 
dr. Feliks Burdecki (Transmisja z War- 
szawy), 17.45 Transmisja z Warszawy: 
Popularny koncert symfoniczny, 18.15 
Prelekcja z cyklu odczytów ministerjał- 
nych. 19.00 Mozmaitosci. 19.20 Dr. Z. 
Zygulski: Teatr lwowski z czasów Pawli- 
kowskiego. 19.45 Koncert z płyt gramo- 
fonowych. 20.00 Lwowska Gazeta Ra- 
djowa. 20.15 Transmisja z Warszawy: 
Pogadanka o muzyce duńskiej, 20.30 Tr. 
» Warszawy: Koncert muzyki duńskiej. 
Wykonawcy: Ork. filharm. Warsz. Lau- 
ny Gróndaal |dyr.) i inni: 1) Fr, Kuh- 
lau: Uwertura: „William Shakespeare". 
2) Niels W. Gade: I. część symfonji c-moll 


jaki osiągnął obecnie pewien znany | maitych trudności nastąpić ono na ra- | SZJt pł.: ym l 
Rey erator Ww l o O 5 d ? r b wygłosi dr. Jan Dąbrowski U. J. 17.45 | Nr. 1. 3) Peter Haise: Pieśni. 4) Emil 
lekarz op nslytucie radjo- | zie nie może. Dziewczyna łudziła się Transmisja muzyki, Jekkiejęz, Gasttonginii,| Hornemann: Myertira „Harmdącde. pea 


wym w Manczesterze, 

<$losii się uo instytutu jakiś osobnik 
a lekarz uznał, że należy * natychmiast 
przeprowadzić operację nosa. Zapisano 
tylko nazwisko pacjenta, nie troszcząc się 
o jrgo stanowisko i adres, 


e mha pe mowy 


POPIERĄJTCIE LIGĘ 
MORSKĄ I RZECZNĄ. 


ciągle nadzieją... 
Ale w ostatnim czasie dowiedziała 
się, że Andrzej ma zamiar 
poślubić inną. 
W sercu jej rozszalała burza gniewu i 
zazdrości... — Zainterpelowany w tej 
sprawie kochanek dawał zrazu ałpo- 
wiedzi wymijające, ale wreszcie znie» 
cierpliwiony przyznał się do wszyst- 
kiego, motywując swój zamiar trudno- 


w Warszawie. 18.45 Rozmaitości. 19.10 
Halina Górska „O Błekitnych Rycerzach 
j Czerniakowskiej” (Pogadanka dla mło- 
dzieży). 19,30—19.40 Koncert z płyt grar- 
mofonowych. 19,40 Prof, Stanisław Ma- 
tusiak: Inauguracja kwadransa dla arty- 
stów plastyków. 20.00 Transmisja z War- 
szawy: „Wśród książek przegląd najnow 
szych wydawnictw omówi prof. Henryk 
Mościeki. 20.15 Transmisja z Warszawy: 
Fejleton muzyczny „Dążenia A M 
nej muzyki polskiej.. wygłosi dr. T, Sze- 


Helgoland", 5) P. E. Lange Müller: Pie- 
śni. 6) Carl Nielsen: Z muzyki „Alładi- 
na“ Op. Śchleschligera: a) Marsz wscho- 
dni, b) Taniec hinduski, e) Na rynku Is- 
pahanu, d) Taniec negrów. 7) Peder Gram 
Poème lyrique. 8) Knudńige: Riisager: 
Klods Hans. Po koncercie komunikaty. 

LIPSK 2130 Transmisja z Weimaru: 
Koncert solistów, LONDYN NATIONAL 
22.40 Muzyka kameralna. SZTUTGART 
20,30 ,Mamselle Nitouche“ farsa ze śp. 
Hervego. HAMBURG 21,45 Z teatru m. ` 
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z 


w Lubece 
akcie Pergolesiego, 
Koncert radjoork. 
Teatru Biel-Soloturn, 
peretka w 3 aktach Nedbala, 
17.55 Rosyjska ludowa muzyka, 20.30 
„Donna Juanita“ operetka w 2 akt. Sup- 
pego. PRAGA 18,30 Transm. z Teatru Na 
rodowego „Libuse“ opera w 3 aktach 
Smetany. MEDIOLAN 20.40—21,00 


„La serva Padrona op. w 1 
BUKARESZT 20.00 
BERN 20.00 Występ 
„Polska krew“ o- 
BERLIN 


czystość z okazji roczn. Marszu na Rzym 
'Transm. z Teatru Chiarella w Turynie: 
„Manon“ op. Masseneta (dwa akty). WIE 
DEŃ 19.35 Transm. z Theater an der 
Wien „Kraj uśmiechu“ operetka Franc. 
Lehara. PARYŻ 21.30 Transm. z Teatru 


Trianon-Lirique: „Muszkieterowie w kla 


sztorze* op. Varney'a. 


ac: 


LABORANT apteczny z sześcioletnią pra- 
ktyką w większych aptekach, z bardzo 


dobremi świadectwami poszukuje po- 


sady laboranta w aptece lub Kasie cho- ska unieważnia zgubioną książeczkę 7 

rych. Adres: Michal Zacharuś, Skoło- wojskową. 9551 nopolu, Hotel Podolski, 

szów, Radymno. eotia | a D dnia 30. października br. w Zbsro- 
7 wie, Hotel Polski. 

typy czy a A Wj ra ; DO KINA „PALACE Panowie z najbliższej okolicy o- 

MATRYMONIALNE ZA DARMO bejmujący zastępstwo a zgłaszający 


MĘŻCZYZNA, lat 38, dobrze sytuowany 
solidny, ożeni się z panną starszą, la- 
godnego usposobienia posiadającą 10000 
zł. gotówki (dla wspólnego dobra). Zgło 
szenia „Samotny“. Admin. „„Porannej'. 

9547-2 


(MIESZKANIA: SKLEPY 


KOPERNIKA 5 pokój w parterze na biuro 
9536-6 
m a | A Lam a | 
W REALNOŚCI luksusowej 6 pokojowe 
mieszkanie z wytwornym 
do wynajęcia. Tel. 81-34. 


zaraz do wynajęcia. 


komfortem 
9529-2 


(Przedruk wzbroniony.) 


AUTORYZOWANY - PRZEKŁAD 
Z ANGIELSKIEGO 


— A 
ai A AAA WA A A m 1 W A + ma + 


— Owszem — odparł martwo Piotr. Powział 
do Ferrisa głęboką antypatję. Nie wyobrażał sobie, 
jak będzie mógł z nim pracować. Ferris był w jego 
oczach wcieleniem wszelkich niemiłych stron ludz- 
kiego charakteru: chamstwa, obłudy, płaskiej ga- 
lanterji... 

Omówili już wszystko, lecz Santborough nie 
odprawiał Piotra, jakby się nad czemś namyślajac. 
Wkońcu chrząknał i rzekł pozornie zdawkowym 
tonem: 

— Widziałem się wczoraj z panną Guerdon... 
Pytału o pana. 

Spojrzał badawczo na Compigne'a. 

— Doprawdy? — rzekł Piotr i poczuł, że krew 
uderza mu do twarzy. Wspomnienie tej dziewczyny 
przyprawiało go zawsze o uczucie pogardy dla sie- 
bie samego, 

Saatborough zauważył ten rumieniec i zaciął 
wargi. Piotr odwrócił się, by odejść i nie dostrzegł 
złowróżbnej zmiany wyrazu twarzy szefa. 

Serce miał pełne radości i dumy. Pochwała 
spowodowała natychmiastowa rewolucję psychoło- 


MAŁY skromny pokoik wynajmę natych- 
miast z utrzymaniem lub bez. Zgłosze- 
nia miedzy 2—4 popoł. ul. Długosza 29. 
Kis p-m. *53 


4 POKOJOWE mieszkanie, komfort, Gór- 
na Zielona. Informacje Plac Dąbrow- 
skiego 8. gospodarz, od 8—11. 


POKÓJ i 2 pokoje z kuchniami, z przy- 
należnościami wynajmę, koło „Merku- 
rego“. 
Sygniówka. 


Wiadomość u Pani Simonowej, 


ZA LEKCJE muzyki, francuskiego poszu- 
kuje pokoju. „Prołesor' 


MEBLE sypialne, salony, jadalnie, urzą- 
dzenia kuchenne, krzesła etc., 
goterminowe spłaty u Heschelesa, Ko- 
pernika 23. (róg Wronowskiej). 


PROCHOWNIKI, bundy, ochrówiE płasz- 
cze i wszelka inna odzież ochronna — 
jedyne źródło: 
Ormiańska 3. 


KRAŚNIK JÓZEF. 1904, Wola Raniżaw- 


MOGĄ DZIŚ PÓJŚĆ: 


FROSTIŻANKA J., Wałowa 5. 
SANOCKI B., Lwów. 
WITKOWSKI J., Zielona 32. 
WITKOWSKA M., Zielona 32. 
TAUBE F., Gródecka 13. 
PIROGOWSKI ST., 
WALTUCH A., Św. Zofji 22. - 
PAJĄCZKOWSKI A., Kr. Jadwigi 38. 
RZEPECKI WŁ., PI. św. Zofji 
SEEMAN ST., Sapiehy 19. 


Bilety do odebrania 
w Sekretarjacie Redakcji. 


„UAzeEnA PURANNA z dum 25) 


KURSA KROJU, 


dectw, prowadzi 
9417-3 


osób fachowych i 


„2558 | SZWALNIA 


9522 | = 


Zastępstwo na 


9542-2 
— 


na dłu- pektor p. Frisch: 


dnia 23. 


9067-45 


“ Administracja. 


Wytwórnia „Pallium*, 


9320-2 
— 


zwrot kosztów poaróży. 


pazuzicraikAa ivol. 


modelowania, 
damskiego z prawem wydawania świa- 
Modelista z Paryża, 
miesięcznie 25 zł. oraz 4 tyg. kurs dla 
prowincjonalnych. 
Binder, Lwów, Gliniańsxza 4. 


„MAŁGORZATY“, ul. 
blikiewicza 27, wykonuje solidnie i po 
cenach przystępnych wszelką bieliznę 
w zakres szycia wchodzącą, oraz szla- 
iroki i płaszcze lekarskie. 


warunkach odda bardzo poważna In- 
stytucja kredytowa kilkunastu uczci- 
wym i pilnym zastępcom. 
Zgłoszenia do Kasy Chorych! 
Zgłoszenia osobiste wraz z dowo- 
dami osobistemi przyjmuje nasz Ins- 


października br. w Tarno- 
wie, Hotel Soldinger, 

dnia 24. października br. w Rzeszo- 
wie, Hotel Krakowski, 

dnia 25. października br. w Jarosła* 


dnia 27. października br. w Złoczo- 
wie, Hotel City Dependente, 
dnia 28. i 29. października br. w Tar- 


się u maszego Inspektora otrzymają 


UWAGA! 
; nadzwyczajnych 
we Lwo- 


wiu, Hotel Royał 
dnia 26. października br. 
wie, Hotel Pański, 


ý 


Àr. yo08 


szycia | Patrz na Nr. demu! 


RSET Każdemu bez poręki: 


sprzeda A 66 UL, SOBIESKIEGO 12. 
firma „KA -T Telef. Nr. 43-39, 


M EB ALE 


wszelkiego rodzaju 
NA DŁUGOTERMINOWE SPŁATY. 


JABŁ 


szlachetne, karłowe 


9074-3. 


Zy- 


9319-5 


Zimowe i letnie, dające owoce duże, sma- 
ezne i soczyste sprzedaje sie przy ul. 


ul. Piaskowej t5. 
9528 


Nerwowi, Neurastenicy 


cierpiący na drażliwość s.ur  v Gli, 
brak energji, melancholję, przesyt życia, 
bezsenność, ból głowy, wrażliwość mner- 


serca i żołądka, otrzymuja bezpia' nuie bio 
szurę Dr. Weisego. Słabość nerwów, 
Dr. Gebhard i i S-ka, Gdańsk, oddz. 90, 


Dla miłośników ogrodu!! 


Wino dzikie pnące, jesienią ślicznie bar- 
wione, nieoceniony krzew do obsadzania 
altan, murów, brzydkich ścian, szybko ro- 
śnie, zimotrwale sztuka 1 zł. Jaśminy 
karłowe, silnie pachnące sztuka í zł, 


0433 


Woitowsko. 


oiezną, w tem znaczeniu, że podważyła u korzenia 
instynktowne uprzedzenia, zaszczepione w jego na- 
turze przez tradycje Compignów i Oksford. Do- 
tychczas walczył z niemi bez skutku. Teraz handel 
stał się dla niego wyrazem materjalnej potęgi Im- 
perjum. Po raz pierwszy w życiu zrozumiał chwałę 
działania w odróżnieniu od chwały bycia. 

Pokażę Ferrisowi, co to znaczy pracować! 

W tydzień później przyjechał Ferris. Opowie- 
dział, że w drodze zatrzymał się na nocleg w Ban- 
dungu i spotkał w hotelu Zaranowów. 

— Naturalnie musiałem im się zrewanżować 
za obiad w Batawji — rzekł łaskawie. — Trochę 
mi było nie na rękę, że jednocześnie spotkałem 
w hotelu znajome małżeństwo. Mam nadzieję, że 
nie rozpuszczą plotki po całej Jawie. 

Piotr milczał, obawiając się wybuchnąć. 

— Nie zapomniał pan jeszcze o słodkiej Ro- 
sjaneczee? — zapytał ze szczególnym naciskiem 
Ferris. 

— Nie wiem, o czem pan mówi — rzekł ostro 
blady z gniewu Piotr i odszedł, Ferris posłał mu 
ukradkiem drwiący grymas. 

Na drugi dzień Piotr i Ferris objechali miej- 
scowych kupeów i Ferris zdumiał się obrotności 
nowicjusza, jak również jego biegłości w malaj- 
szczyźnie. W trakcie rozmowy z dwoma tłustymi 
braćmi Tickami — Tickiem Jian Swee i Tickiem 
Liauw Chang — Piotr użył w pierwszej minucie 
siedmiu wyrazów, których Ferris nie zrozumiał. 

— Pańska rozmowa była bardzo interesują- 
ca — rzek? ironicznie w powrotnej drodze — ale 


ŁÓŻKA 
NA DOGODNYCH WARUNKACH 


mosiężne zł. 180, kuchenne zł. 13, łóżka 
skrzynkowe tapie. zł. 50, siatkowe skrzyn- 
kowe zł. 35. Amerykańskie 35 zł. Angiel- 
skie 65 i 80 zł. Dziecinne 30 zł. Oromany 
6) zł. Fotelik 45 zł. 3 poduszki 30 zł, Wło 
sienne 70 zł. Polowe 28 zł. 

18 zł Umywalki 4.50 zł. Wytwórnia 


od 12—1.30 | 5, JAGOSZEWSKI, Lwów, Łyczakowska 
132. 


jaśminy królewskie, silnie rosnące i pa- 
chnące sztuka 2 zł. Forsythia pierwszy 
zwiastun wiosny, złociście kwitnące sztu- 
ka 2 zł. Bzy josikea liście ciemno skór- 
kowe, kwiat ciemno-fioletowy sztuka 2 
zł, bzy zwyczajne, krzew powszechnie 
lubiany sztuka 1 zł. 50 gr., sadzonki na 
żywopłoty 50 sztuk 20 zł. Irysy wieczno- 
trwałe, efektowne, w różnych kolorach 
sztuza 30 gr., 100 sztuk 20 zł. Na pro- 


wincję wysyła się za pobraniem oraz li- 


wów, śledziennicę, nerwowe 'sVarzenia 
Wieszadła 


cząc 3 zł. za opakowanie. Do nabycia 
Lwów, Piaskowa 15. tel. 66—01. 
9155-10 9468-7 


Jowinien pan pamiętać, że przysłano nas tu nie 
w celu siudjowania religji wschodnich, lecz stosun- 
sów rynkowych. 

— Czyż nie można pogodzić ' jednego z dru- 
jiem? — zapytał Piotr, starając się nie stracić pa- 
nowania nad sobą. 

—- Może i można — odparł Ferris — ale nie 
nowinno się. Uczciwy pracownik poświęca cały 
swój czas interesom firmy. 

—. Rozumiem — rzekł Piotr, jak zwykle, gdy 
nie rozumiał. 


Pewnego dnia przy obiedzie opowiedział Van 
den Lachowi o poznaniu Vawdrey'ów. 

— Inaczej sobie wyobrażałem Armję Zbawie- 
uia — rzekł — Sądziłem że cała jej działalność 
ogranicza się do pochodów z choragwiami i muzy- 
ką i wrzasków: „Czy jesteście zbawieni?% 
jj (Ciąg dalszy nastąpił 


CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy (szer. 30 mm.) ogłoszenie zwykłe za tekstem 15 gr. za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.), na- 


desłane 40 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) po kronice 45 gr., 


za wiersz 1-szpalt. 


milimetrowy (szer. 60 mm. w tekście (kronika, re- 


pertuar) 55 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach 100 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrow y (szer 60 mm.) na pierwszej stronie 


TO gr. 


pracy lub posady 3 gr. Ogłoszenia drobne przyjmujemy tylko za gotówkę. Cała strona ogłoszeniowa 300 zł., 


drobne ogłoszenia za słowo 10 gr.. kupno i sprzedaż za słowo 12 gr. matrymonjalne, korespondencje i prywatne za słowo 12 gr., dla potrzebujących 


cała strona tekstowa 600 zł., cała strona pod na- 


główkiem (1-sza) 700 zł. Ogłoszenia zamiejscowe 30 proc. droższe. Za ogłoszeria w miejscu zastrzeżonem, ogłoszenia osobno stojące i bez numeru doliczamy 
25 proc. Odpowiedzialności za terminowy druk nie przyjmujemy. Porta przekazów nie bonifikujemy. — UWAGA: Kviumny ogłoszeniowe są podzielone na 


8 łamów (szpalt), tekstowe 4 łamy (szpalty). 


Z drukarni Wydawnictwa „Gazety Porannej , Ska z ogr. odp. pod zarz. J. PŁOCKIEGO we liwowie. — Odp. redaktor STEFAN KRZYŻANOWSKI 


